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K ościół para fjalnv i dzwonnica w mieście Sienno 
" 'P ow iecie O patow skim , w krótce będą w yrestauro- 
" a n e . Na dopełnienie prac ku tem u potrzebnych, 
przeznaczoną została kosztorysem przez Rząd zatw ier­
dzonym, sum m a rs. 3339 k. 10, czyli zł. 22,260 g r.2 0 . 
P arałja  m iasta Sienno, w Dekanacie Iłżeńskim , Dyece- 
zji Sandom ierskiej, liczy do 2600 Parafjan .

W  Iiancelarji P rzybocznej Nam iestnika, mianowany: 
A plikant K om isji Rząd: Spraw iedliw ości Ant: W erner, 
pełniącym  obow: Urzędnika do pism a w K ancelarjiN a­
m iestnika.—  W W ydziale K om isji R. S. W . i D ., m iano­
wani : Lekarz kl: 2giej,K arol Hi/ler, pełniącym  ob: Le­
karza M. P łońska w Gub: P łockiej; Sekretarz Urzędu 
Pocztowego w Kole, K arol Szeffer, pełniącym  ob: 2go 
Sekretarza Urzędu pocztowego w Kaliszu, i P isarz 
Iszy przy Urzędzie pocztowym w Radom iu, K arol He- 
cold, pełniącym  obow: Sekretarza Urzędu pocztowego 
w' Kole.

JW . JX . W alenty T om aszew ski, Biskup Dyecezji 
K ujaw sko-K aliskiej, przybył do W arszawy.

JW W . Gerhel Jenerał-A djufant J. C. K. M ości, i Je- 
nerał-M ajor Jafm ow irz, wyjechali do Petersburga: l i r :  
R zew u sk i J e n e r a ł - A dju tan t, do Moskwy: Baron K orf  
Jenerał-M ajor, do W ilna: l i r :  Kankrin  Pułkow nik  Fli- 
gel-A djutant J. C. K. M ości, do G alicji; i A djutanci J . 
3. W . W . N ię c ia  C e s a r z k w ic z a  N a s t ę p c y  T r o m j , P u ł­
kownicy: l i t :  Lam bert i P a t kul, oraz K apitan Merder, 
do P e tersbu iga.

D nia .5go Czerwca r. b. osobliwsze zjawisko optycz­
ne uw ażał P ro łe so r M aedler w D orpacie. Około godz: 
7ej z rana na półpogodnem  niebie i przy um iarkow a­
nym wietrze zachodnim, pokazało się koło świetne na 
około Słońca; potem o godz: 9ej rano odmalow ało się 
Irugie blisko niego świetniejsze i w iększego w ym iaru 
coło, 22 stopni średnicy mające; to ostatnie w dwóch 
miejscach nad i pod Słońcem, przecięte było e lipsą , 
która w punktach przecięć błyszczała bardzo jasno  i 
nadawała Słońcu kolor czerwony: następnie utw orzyło 
s ę  nowe koło, słabszego koloru 46 stopni 31 mi­
nut średnicy, zamykające spółśrodkow o pierwsze: ob­
wód tego koła , od strony  południow ej i wschodniej, 
Przecięty był dwoma łukam i tęczowego koloru, obró- 
C(>nemi w ypukłością do Słońca i do siebie. W końcu 
zjawiło się jeszcze w iększe koło rów noległe do pozio­
mu. mające za środek punkt w ierzchołkow y, czyli ze- 
m t’ i przechodzące przeż Słońce: koło to z przeciwnej 
strony Słońca przecięte było dwoma łukam i świetne- 
mi; tutaj, rów nie jak  iw  dwóch powyższych sym etry­
cznie oddalonych punktach przecięć, pokazały się słabe 
tuczne Słońca, dwa zaś inne Słońca daleko mocniejsze- 
^2_swiatła zjawiwszy się o godz: lO ejrano  w' punktach

przecięcia się koła poziomego z elipsą, zaczęły się po 
tern oddalać od powyższych punktów  i od siebie sa- 
mych. Słońca te i punkta przecięć koła z elipsą,w idzia­
ne' były wyraźnie na niebie i po godzinie lOej, gdy już 
wszvstko zwolna znikło. P rofesor Maedler utrzym uje, 
że podobne zjawisko uważanem i opisanein było przez 
H eweliusza  w G dańsku d. 20 Lutego 1661 r., które, we­
dług opisu było m niej świetnem  i rozm aiłem  ja k  w' ro ­
ku bieżącym.

P o zgonie ś. p. F ranciszka Piekarskiego, pozostały 
Syn z S iostram i i osieroconem i W nuczkam i, zaprasza 
Znajomych i P rzy jació ł na esportację zw łok, dziś o go 
dżinie 4tej po południu  z domu N r 268 przy ulicy F re  
ta, na sm ętarz Pow ązkow ski odbyć się m ającą.

Nakładem i drukiem  S .O rgelbranda  Księgarza i 1 y- 
pografa przy ulicy M iodowej N ro496 , wyszedł tom  3ci 
nowego arcy-dzieła płodnego pióra A lexandra D um as. 
Jest to rom ans historyczny pod nazwą W ice-H rabia  
Dragelonne, w którym  pow rót na tron  Karola 1 Igo 
w A n g lji, i pierwsze lata panow ania L udw ika XIVgo  
w e F rancji, opowiadane są w nowy i nader malowniczy 
sposób. W ypadki najrozm aitsze i pełne zajęcia nastę­
pu ją  po sobie bezustannie w tej długiej O dgssei, w któ­
rej Czytelnik w idzi przesuwających się przed oczyma 
swemi wszystkich sławny ch Mężów i wszystkie sławne 
Niewiasty 17go stulecia. Są tam  hardzo ciekawe odkry- 
cia tyczące się władzy praw ie nieograniczonej, a nastę­
pnie uwięzienia Povqueta. M iłostki Ludwika^ XI I go  
z P an n ą  de L araliere, ów przedm iot tak znany i można 
m ówić, tyle już wyczerpany, oddane są w rom ansie tym 
tak czarownvm stylem, i w tak interesujących szczegó­
łach, że te stanow ią część jedną z najbardziej zajm ują­
cych dzieła, którego pow ołaniem  być zdaje się. dodać 
nowy w aw rzy n do wieńca literackiego P . Alex: D um as• 
W arunki prenum eraty  są następujące: Przy odebraniu 
3ch wyszłych tom ów płaci się zł. 1 6 g r .2 0 , następnie 
za każdy tom zł. 3 gr. 10; ostatnie dwa tomy bezpłatnie 
w vdane zostaną. Co miesiąc wychodzić będzie I tom.

Dziś po południu na targu M uranowskim, sprzeda­
wać się będzie 14 koni [wyranżerowanych, ze stajni
D w orskiej. . .

Z P ar g za  donoszą, że już czynione są  próby w ażniej­
sze, nad sposobem  wyrabiania cukru  z buraków , wyna­
lazku P . Me/sens, ale że rezultat ostateczny , dopiero po 
ukończeniu fabrykacji tegorocznej, będzie m ógł być w y­
rzeczony. Zdaje się, że arcanum  P • M elsens, je s t dwu- 
siarczan  w apna  v. siarka /i kw asnp w apna  (bisu 1 lite 
de chaux).

Na loterję fan tow ą, z której dochód przeznaczony 
jest dla S a l Ochron, gorliwe Opiekunki T o w; D obro­
czynności ciągle zbierają fanty i rozprzedają bilety.



W opisie Tatr ów  Polskich przez Ludw: Zejsznera, 
(ogłaszanym przez Bibl: Warsz:), znajduje się wzmian­
ka o jedynem źródle wody ciepłej, które istnieje 
w tych krajach. Źródło to tryszczy u stóp Góry Nośni 
przy dolinie Zakopanego w Tatrach. Tworzy ono sa­
dzawkę, okrywającą przeszło sążeń kwadratowy prze­
strzeni. Woda tej cieplicy jest zupełnie czysta, bez ob­
cych domieszanych pierwiastków i bez smaku. Chociaż 
nie należy do gorących, jest letnią i statecznie pokazuje 
20 stop: ciepła. W spodzie tej cieplicy pod kamieniami, 
żyją liczne jaszczury  czyli salamandry, podobne do 
jaszczurek, koloru czarnego i pokryte wielkiemi poma- 
rańczow cmi plamami. Sadzawka ta zwana jest Jaszczu­
rówką. W łasności źródła nie są znane; Prof: Zejszner 
w n o si, że może są podobne do cieplicy w Gastein 
(w Alpach Tyrolskich), tak cudne wpływy wywierają­
cej na więdniejący organizm. (Wiadomo, że włożywszy 
zwiędłą różę do szklanki napełnionej wodą gasteiń- 
ską, w ciągu jednej nocy, wraca pierwotna świeżość 
kwiatu).

P . Seweryn Oleszczyńshi, znany z prac swoich arty­
stycznych i w ynalazca cynhografji, (litografowania za 
pomocą piat cynkowych), w liście z d. 21) z. m. doniósł 
Redakcji Bihljotehi Warszawskiej, że po 9-miesięcz- 
nycli doświadczeniach, udało mu się odkryć sposób 
przenoszenia choćby najdawniejszych (byle czystych i 
niezapoconych) druków na cynk, z którego następnie 
można tysiące exemplarzy odciskać. P . Oleszczyńshi, 
niepodaje tego za własny wynalazek, gdyż sposób ten 
jest znany od niektórych osób w Berlinie, lecz ośw iad­
cza, że go sam doszedł, wyprowadził teorję i sam obmy­
ślił nie tylko stosowne preparata, ale i wszelką mani­
pulację przy tern przenoszeniu. Nadto przenoszenia 
Berlińskie nie przenoszą 6 cali, gdy tym czasem pró­
by P. Oleszczyńskiego, są formatu ćwiartki a naw et a r­
kusza.

W  czasie onegdajszej burzy, połączonej z nadzwy­
czajną błyskawicą i grzmotem, piorun uderzył w szopę 
possesji Nr 3019, położonej za rogatkami Wolskiemi; 
w  skutek czego z dwóch znajdujących się tamże osób, 
jedna została ogłuszoną, a druga uległa stłuczeniu ręki. 
Przytem jeszcze i szopa stanęła w płomieniach, lecz 
udzielony spieszny ratunek, wkrótce ogień ugasił.

(A. n.) W najsmutniejszym położeniu zostając, gdy 
najprzód żona moja a wkrótce i j a sam, upadliśmy pod 
ciosem straszliwej choroby, która w ówczas ofiarę po o- 
fiarze nieubłagana garnęła, byłem wołający o ratunek, 
i tego położenia nie chcę malować; dosyć dla każdego 
gdy powiem: kilkoro Dzieci, Ojciec i Matka ich zło­
żeni chorobą, a dziennej pracy, ich jedynemu utrzyma­
nia się źródłu, tak długa zagrażała przerwa! Ale O p a ­
t r z n o ś ć  i w najgłębszej zimie zasmucenia, ukaże pro­
myk rozweselający. Takim Jej darem dla mnie był 
Człowiek szlachetnemu sercu swojemu posłuszny a 
głębokiej nauęe swojej ufny, który bez odwłoki przy­

biegł na mó.j ratunek, ocalił dzieciom i Matkę i Ojca, i 
zaledwie tę jedyną przyjął nagrodę: zapewnienie o do­
zgonnej wdzięczności naszej. Nie mogę tego odtąd dro­
giego mi imienia zamilczyć, i riie byłbym całkowicie u- 
zdrowiony, gdybym, zacny Mężu, Doktorze Medycyny 
W żny Ludwiku Natansonie, nie złożył Ci niniejszem 
publicznego podziękow ania mojego, za czyn tak w spa­
niały.—• Stanisław Gizaczyński.

Szereg wypadków zaszłych w Królestwie w7 ciągu 
z. m., rozpoczynają jeszcze, jak zw ykle, gradobicia i 
burze. Znaczniejszą z takowych by ła około połowy 
miesiąca w Powiecie Łomżyńskim w Gminie Grabów, 
albowiem grad dochodził w ielkości sześciennego cala. 
Wypadki topieli, także miały miejsce, gdyż w pow : Ka­
liskim, w gminie Brodnia, znalezionem zostało przez 
miejscowych rybaków, na rzece Warcie, ciało utonioncj 
kobiety, w cienką bieliznę przybranej; a w m. Krzeszo- 
uńe, tameczny przewoźnik zamieszkały nad rz: Sanem, 
pły nąc krypą, wypadł z tejże i utonął. Wylew yi Wisły, 
które w naszych okolicach bardzo umiarkowanie dzię­
ki N lE B l przeszły, przyprawiły kolonje nadwiślańskie 
Potrawy, w pow: Opatowskim, o znaczne szkody. Na- 
koniec skutkiem nieostrożnej jazdy stangreta z dóbr 
Promny, przejechano w m. Mogielnicy 5cio-letniego 
chłopca, wyznaniamojżeszowego, który wkrótceprzy- 
płacił to życiem.

Austria. Wiedeń 7 Września.—  Cesarz dzień wczo­
rajszy przepędził w ToepUtz,w towarzystwie łamilijnem 
z Królestwem Pruskiemi i Sas hi cmi. Wczoraj w ieczo- 
rem udał się do Pi/nitz, gdzie u Królestwa Saskich za­
bawi przez dzień !)b. m., aw d . 10 przez Tcresienstadt 
wróci do Wiednia. —  W Graetz robią wielkie przy­
gotowania na przyjęcie Cesarza; wszystkie stacje są 
przystrojone aż do Laibach: orszak J. C. Mości skła­
dać siębędzic z 200 osób.— Tutejsza rada gminowa zaj­
muje się przygotowaniami do uroczystości przyjęcia 
l ir :  Radeckiego, —  /  Agram otrzymano wiadomość 
z d. 7go, że twierdza Peferwaradyn miała się poddać 
w d. 5 b. m. o godzinie 4tcj po południu .—  Korpus 
blokujący Komora, liczy do 00,000 ludzi. Feldzeugm: 
t .  Uaynau udał się z Preszburga na wyspę Schutf. 
Feldzeugm: Nu gen t stoi główną kwaterą \vAes(Acr.).—  
Arm ja południowa uważaną być może za rozwiąza­
ną; 23 bataljony Kroachie wracają do domów. — 
Austrja  zażądała od 'Turcji wydania wychodźców wę­
gierskich.-— Feldm : Sch/ick został mianowany Jene­
rałem główno-dowodzącym w Morawji i Szląsku . —  
Cesarz w Cieplicach przyjmował w d. 7ym b. m. K ró­
lów Pruskiego i Saskiego z ich małżonkami. Mówią, 
że Cesarz zgłosił się o rękę Xiężnej Sidonji Saskiej.—  
Cesarz w nagrodę za niezmierną czynność, poświęcenie 
i odwagę Feldzeugm: Barona r. Puchner, b. dowódzcy 
naczelnego w Siedmiogrodzie, mianował go drugim 
Kapitanem gwardji przybocznej zwanej Arsirów. — 
Wychodźcy Weneccy Manin, Tomaseo, Jenerałowie Pe-
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/ « i Vlloba, oraz inni, przybyli parostatkiem francuz- 
kim w dniu 30ym z. m. do Korfu. — Feldzeugm: v. 
‘‘ ['IMau w ezwał wszystkich tak wojskowych jako i cy- 
" 'hycli, mających jakikolwiek udział w szeregach i 
^ t lz ie  rewolucyjnym, by w przeciągu trzech miesięcy 
8l;'\'ili się przed Ć. K. sądami w ojennemi: w przeciw nym 
1 0;‘ie, skazani będą zaocznie. —  Powstanie w Bosnji sa- 
' r',J przez się rozwiązało się; powstańcy rozeszli s ię .—  
W peszcie dotąd spalono za 1,580,176 złr. 35 grajcarów 
banknotów' Kossutowskich. —  Cesarz austr: mianować 
raczył kaw alerem Wielkiego Krzyża Orderu Leopolda, 
Cesarsko - Rossyjskiego Jenerała - Adjutanta Bibihowa, 
Jenerała-Gubernatora Kijowskiego, Podolskiego i Wo­
łyńskiego.—  Skutkiem pożaru w Brodach, 6330 osób 
pozbawionych zostało przytułku.

Egipt. — \ a  brzegach Nilu, odkryto obfite kopalnie 
"'ęgla kamiennego.

Francja. Paryż 7go Września. — Monitor ogłosił 
następujący bardzo ciekawy i ważny list Prezydenta 
Rzplitej, do Pułkownika Edgara Ney, który powiózł 
odwołanie Jenerała Oudinot: Paryż 28 Sierpnia. Ko- 
r li any Neyu! Francuzka Rzplita posłała swą armję do 
Rzymu", jedynie dla uregulowania spraw włoskich, dania 
itn trw ałej podstaw y i ochronienia od nadużyć a to przez 
pow rócenie na tron P a p ie z k i pierwotnego Monarchy. 
Z boleścią dow iaduję się teraz, żc pełne życzliw ości za­
miary O jca  Sgo, równie jak nasze własne działania, 
pozostają bezow ocnemi, a to z powodu nieprzyjaznych 
Wpływ ów , które nie chcą pozwolić by pow rót P a pie ż a  
łagodnością był nacechowany. Oświadcz z mej strony 
Jenerałow i, że w żaden sposób nie ma pozwolić na speł- 
liienic pod cieniem sztandaru naszego, czynów, które- 
by mogły zamienić charakter naszej interwencji. 0 - 
sobiście byłem dotknięty, gdy w proklamacji trzech 
Kardynałów nie dostrzegłem nawet wzmianki o F ran ­
cji, ani o trudach jej walecznych żołnierzy. Wszelka 
zniew aga w yrządzona naszemu sztandarowi lub m un­
durów i, wprost serce moje dotyka. Pow iedz Pan Jenera­
łów i, iż należy dać do zrozumienia, że Francja usług 
swoich nie sprzedaje, ale przynajmniej żąda wdzięczno­
ści za sw e ofiary i interwencję. Nie pow inno być po- 
"  iodzianem, że arnija francuzka z 1849, w innym du­
chu działa, lub że inne cele ma na w idoku, jak dawniej­
sze arm je Francji. Proś Pan Jenerała, by podziękow ał 
)v mojem imieniu armji, za j ej szlachetne postępowanie. 
Z boleścią dow iedziałem się, że nawet fizycznie nie jest 
j flk traktowaną jak na to zasługuje. Spodziewam się 
jednak, że natychmiast zmieni się ten stan rzeczy etc. 
(podpisano) Ludwik Napoleon Bonaparte.—  Komisja 
- 5  oświadczyła, że zwołanie izby nie jest jeszcze ko- 
niecznem.—  W Champlatreux zebrali s ię 'PP . Mole, 
Thiers i Burrot; ten w ypadek stał się powodem wielu 
Wniosków.-—Podobno rząd francuzki zażądał od Kole­
gium Kardynałów pewnych rękojmi dla Rzymian; gdy 
*aś to żądanie odrzucono, rozkazano Jenerałowi łio-

stolan, by rząd z rąkkom m isji Rardynałówprzeszedł do 
niego.—  P. Gauldree-Boilleau, Sekretarz legacji fran- 
cuzkiej w Wiednia, przeznaczony został na pierwszego 
Sekretarza legacji do Petersburga. — Znany.Reżyser 
baletu Opery wielkiej w Paryżu P. Coulon, rozstał się 
z tym światem.

Niemcy. —  Prussy ośw iadczy ły, że utrzymanie wojsk 
wysłanych na pomoc Saxonji, należy do nich; podobnie 
także postąpić miały i w Baden. —  Wielkie Xięz- 
two Bodeńskie zostanie wyłącznie zajętem przez P ru ­
saków, którzy tam utrzymywać będą 18 bataljonów 
piechoty, i 4  pułki jazdy. —  Sejm Bawarski będzie 
zagajonym osobiśćie przez Króla.—  O przyszłych wy­
borach w Saxonji, nie najlepiej rokują.—  W Berlinie 
spodziewają się w dniu urodzin Króla, wielu ułaskawień, 
szczególniej co do przestępstw prassy.—  Izba 2ga P ru ­
ska zajmuje się rozbiorem ustawy.— Jarm ark tegoro­
czny w Frankfurcie n. M. zaraz z początkiem onego po­
szedł pomyślnie; rozprzedano mnóstwo materji je­
dwabnych, wełnianych i bawełnianych.

Włochy. — Przez Paryż donoszą, że Jenerał Oudi- 
not przybył do Neapolu w d. 28 z. m. w orszaku Króla 
Ne apo litans kie go. — O jc ie c  Śty w dniu 2 9  z. m. opu­
ścił Gaeta, by się do Bzymu  udać; ta wiadomość jednak 
nie ma rękojmi urzędow ej.—  Ministrowi spraw za­
granicznych doniesiono, że oprócz Wenecjan wyłączo­
nych z amnestji, jeszcze 800 innych zażądało paszpor­
tów do Piemontu. —  W Genui spodziewają się Xżnv 
Belgiojoso, oraz kilkuset innych wychodźców : gabinet 
wraz z izbą myśli tę sprawę wychodzfwa uregulow ać za 
pomocą p raw a.—  Prezes izby handlowej w Liwom o 
zaprzecza wieści, że tameczny stan handlowy żądał 
przedłużenia stanu oblężenia. — Z Bzymu donoszą 
pod dniem 29 z. m., że tam mianowano Kommisje 
dla oczyszczenia kraju z republikanów, i że ta postępu­
je z w ielką surowością. —  Pieniądze papierowe są cią­
gle klęską dla kraju; roboty nie ma, a żywność drożeje. 
—  Rozbójnicy w Państwie Kościelnem z coraz więk­
szą zuchwałością występują; banda z 60 do 70 ludzi o 
dw ie mile od Bolonji, zrabow ała willę IJr: Tattini. 0 -  
berżystę i Proboszcza; Oberżystę zamordowano.—  Ga- 
letti b. Prezes rzymskiej konstytuanty, otrzymał od 
rządu sardyńskiego pozwolenie zamieszkania w Pie­
moncie.— Rząd sardyński myśli na w yspie Sardyn ji u- 
rządzić kolonje dla wychodźców. —  Gabinet neapoli- 
tański rozdzielonym jest na dw ie części; jedna żąda na­
tychmiastowego powrotu do dawnego stanu rzeczy, 
druga zaś pozostania przy dzisiejszym.—  Ciało K ró­
la Karola Alb er ta, nie przez Genuę ale przez Niceę pro- 
wadzonem będzie.

Rozmaitości. —  Dnia 9go b.m . odbyła się wKapliey 
Penitencjonarzy Miłosierdzia w Avignon, uroczystość 
odpustow a na cześć Śgo J a n a  C h r z c i c i e la ,  Patrona tego 
Zakonu. Dawniej, w dniu tym, gdy jeszcze Avignonby\ 
m iastem  P apiezkiem, istniał przywilej nadany r. 1597,
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przez K l e m e n s a  YHIgo, mocą którego, jeden z  zbro­
dniarzy na śmierć skazanych, uwalniany był od kary 
śmierci. Tym sposobem, w 50 lat później, uw olniony 
został od takiej kary Ludwik Guillermin, którego stryj 
słynny snycerz Guillermin , żrobił do tegoż Kościoła 
statuę CHRYSTUSA ze słoniowej kości, znaną w Eu­
ropie jako arcy-dzieło swego rodzaju. -— W karny jn re­
gulaminie Izby niższej w A n g lji, istniało dawniej wy­
raźne zastrzeżenie, że jeżeli który z członków w czasie 
rozpraw uchybi zgromadzeniu, w ówczas obowiąz- nym 
jest na klęczkach odwołać uchybiające wyrażenia. W ła­
śnie jeden z członków znalazł się w tym wypadku, i r id 
nierad poddać się musiał przepisanej karze, poczem  
powstał, a otrzepując zawalane z tego powodu pyłem  
suknie, dodał: i.Przyznam się , że tak bru dn ej i z b y  
nigdy jeszcze nie w idziałem !”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bogdaszewski Sew : Oby: z. W yszkow a nr 2687; Czarnowski Józ: 

Oby: zJagm iua nr 556; Dąbrowski I.uiiw : Kup: z Borycka nr 2255; 
D a s z y ń s k i  Paw: Proku: z Lublina n r 1857; Dziodzicki Szym: Uz.rcz: 
B adca Stanu z Paw łow a; Falkoni K atarzyna W dow a po Jenc: z, Kub: 
Cro'dzieiisldej; Jakubowski Salwian Ob: z Paprotni nr 614; Jaszew - 
scy  Hen: i Józ: Urzęcl: z Seredzic n r 2766; Kowalski Mateusz Doktór 
7. W yszkow a nr 2687; Ketnpuer Alex: Oby: z W iązow ny nr 1348; 
Lubieński Stan: lir . z Młodzianów a; Małachowski Lud: lir. z Mińska 
n r 415; Mleczko Onufry Oby: z Snnik n r  497; Pelikan W ik: Sekr: 
Jioleg: z Krakowa nr 634; Soclirantczow W asili Radca Dw: z K rako­
w a  nr 634; Sumiński Kazim: Przed: z Austrji ur 1292.

IIOMESIEAIA.
Z powodu w yjazdu, je s t do sprzedania sto sztuk 1III*E- 

HA olszowego, bardzo suchego, dwuletniego. Drzewo to le­
ży na Tamce pod parkanem żółtego domltu P. L idtkc Nr 2829, 
od strony Mostu pod samym w atem . W .adomość powziąsć mo­
żna w  tymże samym domku, od W dow y P. Nikiel.

W  dobrach Parzym ieehy, o mil 3 od miasta \Vie- 
luuia odległych, je s t  do sprzedania 19 Ii 1151 %V 
pięknych, rassv  Szwajcarsko-Oldeuburgskiej, które 

, Dominjum nie jako  brak  sprzedaje, ale z tego po­
w odu, iz doznawszy w r . l i .  klęski gradobicia, a ziąd zniszczenia 
paszy , zmuszone jest, ze szkodą zmniejszyć ilość utrzym yw ane­
go dotąd inw entarza. Bliższa wiadomość w  pomienionych do­
brach* ,

RUCHOMOŚCI do spadku po niegdy Annie z  Filiprckich Cicho­
ckiej W dow ie pozostałego, należące, ze Sreber, Kosztowności, Me­
bli, Bielizny, G arderoby, i różnych Sprzętów  domowych składają­
ce się, sprzedaw ane będą przez licytację przed podpisanym Pisa­
rzem  Aktowym , w  domu spadkowym przy  ulicy Leszno pod N r 723 
■w W arszaw ie położonym, w  d. 7 /1 9  W rześnia r. b. i następnych, 
w  godzinach od 10 z ran a  do 2ej, i 3 i pól do 7 po południu. Do spad­
ku tego należą takoż para Koni, dwa Kocze, K areta, Sanki, i Za­
przęga, tudzież Instrumentu muzyczne, jako to : Skrzypce, Altówki, 
Violenczele, K ontrabasy i F le ty , które to w szystkie przedmioty, 
W  jednym z powyższych terminów, oddzielnie na sprzedaż przez li­
cytację będą w ystaw ione. —  Hudnicki, P. A. K.

Geometra Rządowy Patentow any, któryby^ się chciał zająć 
przemiarein DÓBR Lubcza, na m ia r ę  W iedeńską pomierzonych, 
i Dobr Pierocice, na m iarę Chełmińską, i zrobieniu mapp tychże 
Dóbr na miarę Polską: raczy zgłosić się do podpisanego, pocztą 
przez W łodzisław  franko, lub na miejsce do Dobr Lubcza.

E r: K u o t l ie ,  Rządca Dóbr.

Dnia 12 b. m. w  przejeździe uFcą Czystą i Krakow:-Przedm:, 
w ypadł z dorożki P A K I E T ,  w  którym znajdow: lo  się 3 i 
pół tuzina Rękawiczek. Ł askaw y Znalazca raczy oddać pod Nr 
1618 p rzy  ulicy Ż uraw iej, za nagrodą Rsr. 2; pomnąc na to, że 
poszkodowany jes t biedny i n iesie -ęśliw y  Dorożkarz.

W  domu pod N r 2874 p rzy  ulicy Ordynackiej, w prost domu 
Zdrow ia, je s t do sprzedania M A S5K Y N 1A  do robienia W aty .—  
Przytem  M E B L E  palisandrowe i mahoniowe, G arnitury , Łóż­
ka, S toły owalne, S toły do k art i Konsole.—  P. F ried r ic h .

KOG* mało używ any, na leżących resorach, 
z fordekiem, je s t do sprzedania każdego czasu pod 
N r 636 i 7 p rzy  nlicy T rębackiej, gdzie F abryka 
Z apałek;—  oraz do najęcia STAJNIA i W OZO­

W NIA, ta  że doża PIW NICA od kw artału . W iadomość u Stroza. 
- ' ' l i i i  9 I A 5 I K A  młoda, zdrow a, z świeżym pokarmem, 

filS-lS Niemka, życzy p rzy jąć  obowiązek takiz w  jakim  
zacnym domu. Wiadomość przy  ulicy Piwnej pod 
Nr 20, w  Sklepie Mydlarskim.

j£j Do S K Ł A O U  Sukna i Kortów Stan: S z u p im i ie w i^ h t  
1  e t Coinp: przy ulicy Miodowej w  Pałacu Kochanowskiego l|-J 
J jlN r. 484, nadeszły K orty francuzkie zimowe na Spodnie "  ro" tg  
“ Tżnyrh gatunkach i kolorach, oraz z fabryk krajow ych w  naj-1

świeższych kotorach na Paletony. W szystk ie  te tow ary  jg  
jL sprzedają się p0 cenach nader umiarkowanych.
t f  n e r  » s r  '-e ł i - t - s i '  i - s i '  i - o f  vś r  '• s i -  ' - e i t a

Potrzebny je s t FOLIł l l l l i  w dzierżaw ę, posiadający las 
na  domową potrzebę, teraz lub od Sgo Jana r. p., w  odległości 
mil kiiku, z którejkolw iek strony W arszaw y, od 5 do 7 ,009 
rocznie. Inw'cntarze będące na gruncie, mogą być zakupione pi zez 
Interesenta. W iadomość pod N r 1776 przy  ulicy S to-Jerskirj, 
u M azurkiewicza.

O S O B A  uzdatniona do zarz.i d  i Domem, także i "do innych 
d o m o w y c h  robót, k tóra przvtem  posiada znajomość Kuchni, zy* 
czy przy jąć obowiązek na prowincji, teraz lub o ę S g o  Michała. 
W iadomość pod fNr. 21 na Im piętrze, p rzy  ulicy Sto-Janskiej.

SŁEDJUIIS świeże Holenderskie, nadeszły wczo- 
^ * ■0 —ttr ra jszą  Koleją żeln jną do Składu W in i Korzeni,
St: Rozmanitb, przy ulicy Nowy'-Swiat.

W  dniu 6 W rześnia r. b. pew na Pani w' domu Nro 1346 lit: ó, 
przy  ulicy Mazowieckiej, w ynajęła  ŁOK.AL, i zostaw iła za­
datku Rsr. 5, z warunkiem, że za 3 dni przybędzie i dokopi- 
pletuje zadatek do Rsr> i  g,jy 7 dni upływ a, a  Pani w s io- 
muiona nic zgłasza się, i niewiadomo gdzie zamieszkuje, przeto 
oznajm ia je j się niniejszem, iż jeżeli do Soboty nieprzybędzie, 
Lokal rzeczony komu innemu w vnaietv  zostanie.

W  d- 31 z. m. ( v . s.) zgubiono B O W O I I Y  obejmujące ate- 
s ta t na pobieranie żywności dla 6ciu Dzieuszczyków. Łaskaw y 
Z nalazca raczy zwrócić takowe przy  ulicy N ow v-Sw iat pod Nr 
1250: zw łaszcza iż mu do żadnego uicposlużą użytku.

K O C *  z fordekiem, wygodny do podróży, mo­
cno zbudowany, je s t do sprzedania za um iarkow a­
ną cenę. Wiadomość p rzy  ulicy Leszno pod Nr
736, w  domu Doktora Malcza, na 2m piętrze.

KANTOR STĘCZEŃ
G uw ern eró w  i  G u w e rn a n tek  p r z y  u lic y  D łu g  i e j  p o d  V r 578,

Są d o  umieszczenia Guwernerowie i Guw ernantki z rożnym u-
s p o s o b ie n ie m ,  Bony rodowite Niemki.—  Żądani s ą : Guwernerowie 
Francuzi i P oacy ; Guwernantki z m uzyką lub bez; oraz małe F ran ­
cuzk i.—  A. Z a leska ■

Dziś rano ciepła stopni 12. W czoraj w południe 16.
W ysokość wody na W iśle stóp 3 cali 8.

w Druk: K urjera W arsz:—  W olno drukować. W arszaw a d. 2 X14) W rześnia  1849.—  Starszy1 Cenzor L, T . T rip y tiń .


